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W e Lwowie, dnia 24. maja 1901

Aleg. 42

Sprawozdanie
Wydziału krajowego o czynnościach nauczycieli wędrownych

w roku 1900,

Wysoiri Sejmie!
Spełniając; polecenie W ys. Sejmu w yrażone u c h w a łą  z dn ia  16. m arca  1899, 

W ydz ia ł  k ra jow y w roku spraw ozdaw czym  p rzeobraz ił  system  nauk i w ędrow nej w te n  
sposób, że zan iechaw szy  w ędrow nych  wykładów  o ro ln ic tw ie ,  p rzeznaczy ł dw óch n a ­
uczycieli w ęd ro w n y ch  do k ie row n ic tw a  zim owych szkół ro ln iczych  w N iew iarow ie 
i W oys ław iu ,  dwom zaś poruczył p rak ty c zn e  pouczenia w sadow nic tw ie  i og rodow ni-  
ctwie w powiecie lw ow skim  i k rakow skim .

Prócz daw nie j już  założonej ro ln iczej szkoły zimowej w N iew iarow ie  pod B o ­
chnią, zostającej pod k ie row n ic tw em  p. O skara  B o n k o w icz-S i t tau era ,  o tw artą  zos ta ła  
nowa szkoła w  W o y s ław iu  pod Mielcem, której k ie rownictwo pow ierzy ł  W y d z ia ł  kraj.  
nauczycielowi w ędrow nem u  p. Mieleckiemu. P ouczenia  w  sadow nic tw ie  i ogrodow nic tw ie  
odbyw ał podobnie  jak  daw nie j w powiecie lw ow sk im  p. T raczew sk i,  zaś d la  pow iatu  
krakowskiego pow ołany  zos ta ł  do ty c h  funkcyi p. D r.  Goliński. W yd z ia ł  k rajow y sądzi,  
że przy  nowej tej o rganizacyi nauk i w ędrow nej m o ż n a  spodziewać się z niej rzeczy ­
wistej korzyści, sk ie row ana  bow iem  do bardz iej k o n k re tn y c h  zadań , da  n ie ty lko m o ­
żność większego u w y d a tn ie n ia  d o d a tn ich  wyników lecz także sku teczniejszego  skon tro lo ­
w a n ia  nauczycie li .

S postrzeżen ia  poczynione już  w czasie tegorocznej dzia ła lnośc i wszystkich n a ­
uczycieli w ęd row nych  s tw ie rdza ją  tra fność  tej reform y.

B ardzo w ątp liw e korzyści z daw n ie jszych  luźnych  prelekcyi i pog ad an ek  z a s t ą ­
piono dziś rea ln ą  pomocą i bezpośredn iem i pouczeniami p rzy  pracy,  k tórej rezu l ta ty  
dają  w y ra źn y  obraz sku tecznośc i  tychże.

P rzeznaczona  przez W ys. S e jm  kw ota  2 .000 koron  na  rok 1900 na  środki de­
m ons tracy jne  p rzy  nauce w ędrow nej rozdzieloną zos ta ła  stosownie do w ykazanych  p o ­
trzeb przez poszczególnych nauczycie li .

K ierow nicy  szkół z im ow ych otrzym ali s tą d  zasiłek  na  zakupno niek tórych  
użytecznych , a  przez  w łośc ian  m ało  jeszcze używ anych  narzędz i  rolniczych* k tó re  im 
w ypożyczają oraz n a  naw ozy  sztuczne i nas iona  używ ane do p rze p ro w ad z an ia  prób. 
In s tru k to ro w ie  sa d o w n ic tw a  zużyli zapomogi te g łów nie  na  zakupno drzew ek  ow oco­
wych, narzędzi  og rodniczych  i nas ion  lepszych  w arzyw , m ającyah  pokup n a  ta rg a ch  
lw ow skich  i k rakow skich .



Krajowe rolnicze szkoły zimowe.

W ysoki Sejm  n a  posiedzeniu  d. 26. kw ie tn ia  1900 r. p rzy jm ując  do wiadomości 
sp raw ozdan ie  W ydz ia łu  kraj. o k rajow ych  ro ln iczych  szkołach z im owych, pow zią ł n a s t ę ­
pujące u c h w a ły :

I. Sejm  up o w aż n ia  W y d z ia ł  k ra jow y do założenia ro lniczej szkoły  z im owej
w W o y s ław iu  w  powiecie m ieleckim .

I I .  Sejm  w staw ia  do budżetu  kraj. n a  rok 1900 do r u b r .  XV. poz. 248a)
a) n a  u t rzy m an ie  szkoły zimowej ro ln . a) w N iew iarow ie  w ydatek  zw yczajny

w kwocie 1.028 zł., b) n a  u t rzy m an ie  szkoły roln, zimowej w W oysławiu 
w ydatek  zw ycza jny  w  kwocie 925 złr.; n a  założenio Mskoły ro ln .  z im o­
wej w W oysław iu  w ydatek  n ad z w ycza jny  w kwocie 860  złr.

I I I .  S e jm  poleca W ydzia łow i kraj. ,  aby uda ł  się do c. k. R ząd u  celem  uzyskan ia  
subw ency i  pańs tw ow ej n a  kosz ta  założenia  i u t r z y m a n ia  .m ow ych szkół ro ln iczych 
w N iew iarow ie  i W oys ław iu  wt wysokości 5 0 % .

W w y p e łn ien iu  polecenia Wys. S e jm u  przystąp ił  W y d z ia ł  k rajow y do o tw arc ia  
szkoły w W oysław iu ,  o czcm poniżej zda jem y obszerniejsze sp raw ozdan ie .

W obec zaś poniekąd  prowizorycznego  c h a rak te ru  obydwóch szkół z imowych, 
k tó re  na  ra„ ie  uw ażać należy jeszcze jako pew ien rodzaj próby, o ile tego  rodzaju 
typy  szkół okażą się u nas  korzystne ,  w s t r z y m a ł  aię jeszcze W y d z ia ł  k ra jo w y  z u d a ­
n ie m  się do c. k. Rządu  o uzwjkanie n a  cel założenia i u t rz y m a n ia  tychże odpow iednich  
subw encyi a  to tem bardzie j ,  iż p łaca  k ierow ników  szkół tych je s t  już w połowie przez 
c. k. Rząd pokryw aną.

a] Zimowa szlcoła rolnicza w Niciuiarowie.

P ie rw sz a  ta  k ra jow a zim owa szkoła  ro ln icza  zos ta ła  za łożoną w celu B f / . e k j Ł j l  
n a n ia  się, o ile tego rodzaju  sys tem  nauczan ia  okaże się w nnj&yetr w arunkach  lepszym  
i sku teczn ie jszym  sposobem  spopu la ryzow ania  w iedzy rolniczej u w łośc ian  od d o ­
tychczasow ej nauk i w ędrownej.

O rgan izacya  szkoły tej spącyalnio  dos.thsowńmi do potrzeb n aszych  w łośc ian  
m ia ła  podaw ać m łodz ieży  wiejskiej naukę w formie p rzystępnej z uw zgiędn  imiiom 
speeyalnych  m iejscowych w arunków  gospodarczych  i w m ożliwie jak naj.kroxs7.ym c z a ­
sie ;  s ta rszym  zaś w łościanom  w form ie cpra jo  p rak tycznej bo oparte j tylko na plsyra- I 
dach gospodarsk ich  i p róbąeh  d em o n s tracy jn y ch .

J a k  to już w ze sz ł l ro cz n e in  nasze in  sp raw ozdan iu  podnieśliśm y, p ie rw szy  rok  
is tn ien ia  szkoły  sprow adził  p rzy k ry  zawód W "tern, 'iż pow ołany  d o p r o w a d z e n i a  szko ły  
k ie row nik  okazał  się zupe łn ie  n ieodpow iedni i m u s ia ł  być u su n ię ty .

K ierow nic tw o szkoły pow ierzy ł  W yd z ia ł  k ra jow y p rak ty c zn e m u  ro ln ikow i 
p. Oskarowi S i t tauerow i,  k tóry  usilną  i ro z u m n ą  p racą  um ia ł  rozw ijtąc  nadążycie z a ­
dan ia  tej szkoły, p odn ieś i  jej znaczenie w jgałej o kol 1 3  i z jednać  sobie za u fa n ie  j 
m iejscowej ludnośc i.

T en  pom yślny  r e z u l ta t  p racy obecnego k ie row n ika  je s t  te ra  bardz iej pociesza­
jącym , ile że p ie rw szy  zapał  okolicznych włościan, jaki sięT ob jaw ił  p rzy  o tw arc iu  
szkoły wskutek szczególnie jszej n ie d b a łc K i  poprzedn iego  k ie ro w n ik a  ni etyl ko zu p e ł­
n ie  ostyg ł lecz n a w e t  zam ien ił  się w  pew ną n iechęć  do szkoły.

P a n  S i t t a u ę ?  ja k o  k ie row n ik  szkoły m a dzia ła lność  podw ójną,  pouczającą  
w zimie d la  m łodszych  synów  w łościańskich , d o r fW z ą  przpz cały rok d la  s ta rszy ch  
gospodarzy .  S k u tk iem  specyalnego  rozporządzenia  Rady szkolnej krajowej u w a ln i a ją ­
cego od nauk i dopełn ia jącej tych uczniów, którzy chodzą do zimowej szkoły rolniczej ,  
wyrobiły  się tuta j o d ręb n e  stosunki w pływ ające n aw e t  na  pew ną zm ianę  o rg an i­
z a c j i  p ie rw otne j  Łszkoły. Obecnie wszyscy zapisani do szkoły są bez wyjątku, 
uczniam i,  k tó rzy  ukończyli szkołę ludow ą i m ają  obowirfzek nauczen ia  się nauk i do ­
pe łn ia jącej,  tcS w k ła d a  n a  szkołę zimową mającą zastąpić naukę szkolną dop e łn ia jąc ą ,  
do zastosow ania  się o tyle. do p rzep isów  szkolnych o ||ŚlfrcM dopełnia jącej,  by 
i w szkole zimowej n a u k a  n a  dw a la ta  rozłożoną była.
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Ubiegłej zimy zapisało się do szkoły 24 uczniów, z k tó rych  22 częszczało b a r -  
gzo pilnie n a  naukę, co p izy  tam te jszych  w arunkach  dróg  szczególniej w  zimie i n ie  
i'az dalszej odległości domu od szkoły uważać się musi za frekw encyę  bardzo dobrą .  
W ynik  egzam inu  końcowego był zupe łn ie  zadowalnikjący, większa połowa bowiem 
o trzy m ała  s top ień  bardzo  d o b ry  i dobry.

P ra ca  p. S i t ta u e ra  w d ru g im  k ie ru n k u  a m ianow icie  udzielania porad i po ­
mocy s ta rszy m  w łościanom  n a t ra f ia ła  z początku n a  wielki opór miejscowej ludnośc i 
z powodu zupełnego braku zaufan ia  a n a w e t  pew nego lekcew ażen ia  szkoły. P rz e s z k o d y  
te jędnak  zdołał p. S i t ta u e r  już  dziś zu pe łn ie  pokonać lw e m  tak to w n em  za ch o w a n iem  
się, uczynnością, sku teczną poradą  i skrzę tne in  w y s trze g an ie m  się  m ię sz a n ia  się do 
spraw  lokalnej lub politycznej na tu ry .  Pouczenia  jego  i porady odnosiły się już to do 
specyalnych wypadków, w których szukano u niego pomocy, co się  obecn ie  coraz czę­
ściej zdarza, już to do prób  z naw ozam i sz tucznym i i nas ionam i przeprow adzanych  
u che tn ie jszych  włościan . Użycie naw ozów  sz tucznych  w  zachodniej Galicyi n ie  je s t  
już dziś n o w o ś ć *  n a t ra f ia  je d n a k  n a  wielkie t rudnośc i  z powodu n ie u m ie ję tn eg o  ich 
użycia i nieuczciwości,  jak ich  dopuszczają się przy  sprzedaży h a n d la r z e  m ałom ie jscy .  
P a n  S i t ta u e r  p rzeprow adzając  nawozowo próby w formie nadzw yczaj prostej i in s t ru -  
k tyw nej ,  u m ia ł  zachęcić w łośc ian  do coraz większego ich użycia, pośrednicząc zaś przy 
kupn ie  naw ozów  sz tucznych ,  zdołał ochronić  nabyw ców  przed  o szus tw em  i w y­
zyskiem.

To samo odnosj się i do zakupna  nas ion .  Coraz bardziej podnosząca się hodo­
wla byd ła  w tam te jszych  okolicach  pociągnęła za sobą po trzebę  zw iększenia  u p raw y  
roślin  pas tew nych . 1 tu jednak  n ie su m ie n n y  h a n d e l  jest często pow odem  zniechęcenia .  
Bardzo złe nas iona  buraków  p as tew nych ,  n ie c z y s te  a p rzew ażnie  a m e ry k a ń sk ie g o  po­
chodzenia  nas ien ie  koniczyny naraz i ło  w o s ta tn ic h  la tach  w łośc ian  tam te jszych  na 
tak  wielkie s t ra ty ,  iż zaczęły ju ż  bardzo u je m n ie  w pływ ać  na  ku l tu ry  tych  ro ś lin .  
K ierow nik  szkoły ująwszy sp raw ę  Ufc w sw e  ręce, um ia ł  zachęcić w łośc ian  do w spó l­
nego  zak u p n a  nas ion  a zam aw iając  takowe u p ie rw szorzędnych  firm, ob ron ił  ich p iz e d  
nierzete lnośc ią  pokątnego han d lu .  W yborow e ga tunk i  z iem niaków , d o s ta rczone  przez  
kraj. stacyę bo tan iczno-ro ln iczą ,  a  rozpow szechnione sposobem prób w okolicach N ie-  
w iarow a, dziś już s ta ły  się p rzedm io tem  h and lu  wśród w łościan, bo tak  w skutek p le n ­
ności ja k  i doboru  g a tu n k u  cieszyły się popytem .

O parłszy  się n a  tak ich  czysto rea lnych  podstaw ach , n a  korzyśc iach, k tó re  k a ­
żdy odczuwa, p. S i t ta u e r  zdobyw a sobie zaufanie okolicy.

O becny  rozwój szkoły, jej w pływ  n a  okoliczną ludność  jest z jednej  s t ro n y  
obrazom  żywotności tej now ej insty tucy i i jej o rganizacyi,  z drugiej za ś  s t ro n y  dowo­
dem dob rych  chęci i p racy  k ie row nika ,  który w ja k  k ró tk im  czasie zdo ła ł  popchnąć 
Szkołę n a  lepsze to r y ,  pomimo że zna laz ł  położenie bardzo  t ru d n e  z w iny byłego 
nauczycie la .

b) Rolnicsa szhoła Mmoioa to W oystcm m .

Podobnie, ja k  w N iew iarow io  b łędy poprzedniego  k ie row n ika  tak w W oys ław iu  
różnorodne p rąd y  politycznych s tronn ic tw  w śród  ludności w łościańskiej n a  p ię trzy ło  bez 
potrzeby wiele przeszkód, które w p ie rw szych  chw ilach  rozwoju szkoły n ie  dozw alały  
n a  w prow adzenie  je j  n a  odpow iednie  tory.

T ak  sam o jednak ,  ja.k ta m  ta k  i tutaj m a te ry a ln e  k o r z y ś c i , ja k ie  przynosi ze 
sobą szkoła, coraz więcej rozbudza  ją, zrozum ien ie  je j użyteczności oraz ufność do jej 
k ie row nika .  Zaufanie to je d n a k  w W oysławiu przychodzi bardzo powoli, zdobyw a się je  
krok za krok iem  przez w y trw a łą  pracę k ierow nika ,  k tó ry  nie szczędząc trudu  i pracy 
przez rozdaw nictw o nas ion  i naw ozów sz tucznych , w ypożyczanie narzędzi ro ln iczych  
oraz pouczen iam i s ta ra  się coraz bardziej pozyskać z a u fa n ie ,  które je s t  pew n y m  w a­
ru n k ie m  rozw oju  i użyteczności szkoły. "

W łośc ian ie  zg łasza ją  się  już  obecnie sam i do szkoły o pomoc i poradę a t rze b a  
m ieć nadzie ję ,  że p racy  nauczyc ie la  powiedze s ię '  skłonić rodziców, by dzieci które 
ukończy ły  szkołę ludow ą, do szkoły rolniczej posełali.

F re k w e n c y a  w W oys ław iu  by ła  dotąd m a ła ;  uczęszczało dc szkoły  ledwie 12 
uczniów, ci j e d n a k  byli lepiej p rzy g o to w a n i  i s ta rs i .  N ie by ły  to dzieci p rzy sy ła n e  do
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szkoły ale m łodz i parobcy , którzy zrozumiaw szy znaczenie  tej szkoły ,  do niej się sami 
garnę l i .  N ajlepszym  dowodem  tego 'Samodzielnego zapału  do nauk i je s t  ta okoliczność, 
źe kilku  uczniów  mim o znacznego  oddalenia sw ych  m ie jsc  zam ieszkan ia  codziennie 
dochodziło  do szkoły.

O dpow iedz i  uczniów  tych  przy egzam in ie  by ły  w pros t  znakom ite ,  śmiałe , by ­
stre ,  n ie ty lko  świadczące o p rzysw ojen iu  sobie podaw anych  w iadom ości fachow ych  ale 
i o ich g r u n to w n e m  zrozum ieniu .

L iczn ie  z e b ran i  na  egzam in ie  w łośc ian ie ,  k tórzy  z p e w n ą  n ieufnością i n ied o ­
w ierzan iem  przysz li  n a  ten  p ie rw szy  popis szkoły, odchodząc, nie m ogli dość nadziw ić  
się n ad  odpow iedziam i w ła s n y c h  synów , k ry ty k u ją cy ch  go sp o d a rs tw a  rodzicielskie 
i dających im  przy egzam inie  fachowe p o rady

E g z a m in  ten  w p ły n ą ł  decydująco n a  losy  szkoły, zeb ran i  w łośc ian ie  przeko­
nali  się naocznie  o p rak tyczne j  uży teczności daw a n y ch  tam  pouczeń, dziękując też za 
naukę ,  zapowiedzieli,  że do takiej dobrej szkoły chę tn ie  swe dzieci p rz y sy ła ć  będą.

Nauczyciel Mielecki m a odpowiednie wiadom ości fachowe i um ie uczyć tak, 
że zna lazł  obecnie  daleko  odpowiedniejsze dla siebie pole do pracy, n iż  to m ia ł  
przy nauce wędrow nej.

W ydz ia ł  k ra jow y  m niem a,  że po tak  tw ardej p róbie,  jaką  obydw ie zimowe 
szkoły rolnicze przeszły ,  m ożna bez obawy pa trzeć  na  przysz łość  tych in s ty tu c y i  i n a ­
uczony dw u le tn iem  doświadczeniem , sądzi,  iż fo rm a pouczeń, jaka  zos ta ła  wprow adzoną , 
w szkołach tych  je s t  na jodpow iednie jszą .

Iiistruktorowic (lla sadownictwa i ogrodownictwa w powiecie 
lwowskim i krakowskim,

W  m yśl po lecen ia  W ys .  Sejmu, „aby za trzym ać  nada l  przy nauce w ędrow nej 
pewno specyaluości n auczan ia" ,  postanow ił  W ydzia ł  kraj.  n a  wniosek sekcyi sta łe j ko- 
misyi roln iczej sk ierować je d n ą  z s i ł  nauczycie lsk ich  ku p rak ty c zn y m  pouczeniom 
z zakresu  sadow nic tw a  i ogrodow nictw a. O próżnioną też posadę nauczycie la  w ęd ro ­
w nego po ustąp ien iu  p. D urskiego, p o w ierzy ł  W y d z ia ł  k ra jow y p. Dr. G olińsk iem u tak 
teoretycznie * j a k  i p rak tyczn ie  bardzo dobrze w yksz ta łconem u w  sadow nic tw ie  i ogro- 
downictwie i p rzeznaczy ł  m u okolice K rakow a ja k o  w łaśc iw e pole dz ia łan ia .

P a n  D r.  Doliński 15. m a ja  1900 r. objął swe u rzędow anie  i zaraz za b ra ł  się 
do pracy. Celem pracy tej było p rzedew szys tk iem  poznan ie  s tosunków  sadow niczo- 
ogrodniczych  w okolicach K rakow a oraz najb liższych  pow ia tach . W  n ie spe łna  pół 
roku  zw iedzi ł  p. D r,  Goliński 110 miejscowości w p ow ia tach  k rakow skim , wielickim 
i bocheńsk im  i zda ł  z tego, co w idzia ł i zbadał ,  W ydz ia łow i k ra jo w e m u  bardzo szcze­
gółow e spraw ozdan ie .

Oprócz tego zw iedził  r y n e k  g łów nego  zbytu  d la owoców z zachodniej Galicyi 
a m ianow ic ie  W roc ław , K atow ice, M yślenice i Oświęcim.

Zorgan izow ał ta rg  n a  owoce u r  ządzony przez Tow. ogrodnicze krakowskie , 
k tóry  się odbył w dn iach  10. do 16. październ ika.  Zorgan izow ał kurs przerobów owoco­
w ych  i w arzy w n y c h  w tym że  sam ym  czasie. Z w oła ł  zjazd p rze rab ia jących  owoce 
i w arzyw a. Z a ją ł  się zeb ran iem , posortow aniem  oraz w ysłan iem  owoców n a  w ystawę 
paryską.

J e s t  n ieodzow ną nadz ie ją ,  iż p. G olińskiego p r a c a  p rzyniesie  pow ażne korzy­
ści n ie ty lko  d la  okolicy K ra k o w a  ale i d la  całego k raju ,  szczególnie gdy pozna  d o ­
k ładn ie  s tosunk i m iejscow e i s iły  swe do jed n eg o  celu skoncentrow ać potrafi.

U ży teczna  dz ia ła lność  drug iego  in s t ru k to ra  sadow nic tw a i og rodow nic tw a 
p. W ito łd a  T raczew skiego , k tó rego  czynność  g łó w n ie  rozw ija ła  się w powiecie lwow- 

O i k i m ,  n ie jednokro tn ie  om ów ioną by ła  w  sp raw ozdan iach  W ydzia łu  k rajow ego. Obecnie 
Aleg. zaś .jako osobny alega t do tego sp raw ozdan ia  do łączam y obszerny  e labo ra t  p. T r a ­

czewskiego, w k tó rym  skeśla  obraz s tosunków  gospodars tw  w łośc iańsk ich  w powiecie 
lw ow sk im  oraz swej dz ia ła ln o śc i  tam że za o s ta tn ie  pięciolecie.

E la b o ra t  te n  będzie s tanow ić  m a te ry a ł  d la  śc iślejszego o k reś le n ia  p rzysz łego  
p lanu  dz ia łan ia  p. T raczew skiego  w powiecie lw ow skim , w celu jeszcze większego roz-



b u d z e n ia  produkcyi w poszczególnych m iejscowościach tych płodów gospoda rs tw  w ło ­
śc iańsk ich ,  które mają w szys tk ie  w arunk i  rozwoju  i najlepszego zbytu. Oprócz p o ra d  
i pomocy w k ierunku  speeyaln ie  sadowniczo-ogrodow niczym , co było g łó w n e m  za jęciem  
p. T raczewskiego, udzie la  on  okolicznej ludnośc i  także ra d y  i pomocy w sp ra w a c h  
ro ln iczych  i hodow lanych .

N a  podstaw ie  n in ie jszych  sp raw ozdań  o szkołach  z im ow ych ro ln iczych  w Nie- 
w ia row ie  i W oys ław iu  oraz o działa lności kra j.  in s truk to rów  sadow nic tw a  i ogrodo- 
wuictwa,

W ysok i Sejm  uchw alić  raczy :

Sejm  p rzy jm uje  do wiadom ości sp raw ozdan ie  W ydzia łu  krajowego o kraj. z i­
m ow ych szkołach ro ln iczych  w Niewiarowie i W o y s ław iu  oraz o dzia ła lnośc i kraj.  
in s truk to rów  dla sadow nic tw a i og rodow nic tw a  w pow ia tach  lw ow skim  i k rak o w sk im .

Z rady Wydziału krajowego król. Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Księstwem Krakowskiem.

M arsza łek  k ra jo w y

St. B a den i  w. r.

Spraw ozdaw ca

Miecz. OnyHzkiewicz iv. r
C złonek W y d z ia łu  krajow ego.



A lega t do sp raw ozdan ia  L. W . 35.332/901.

Sprawozdanie
Witolda Traczewskiego, instruktora ogrodnictwa w powiecie 

lwowskim za czas od r. 1895 — 1900.

Kończąc pięcioleciu działalności moj w powieem ’ owskini, m am  zaszczyt przedłożyć 
W ys. W ydzia łow i k ra jow em u obraz gospodars tw  w-itifeciańskich w tym powiecie, w celu 
p rzedstaw ien ia  . lego ,  co już dziś  się zdziałało w k ie runku  podniesien ia  tychże, oraz 
podanie p lanu dz ia łan ia  na  przyszłość. C zynnikam i norm ującym i gospodars tw a  w ło ­
śc iańsk ie  w powiecie lwowskim są jakość g leby,  oraz odległość od sto licy  kraju. C z y n ­
niki to w zajem nie  dopełn ia jąc  się w m iejscowościach bliżej Lw ow a położonych, wy 
tw orzyły  z daw nie jszych  p ie rw o tnych  gospodars tw  w łośc iańsk ich  gosp o d a rs tw a  in tc n -  
zyw ne z ch a ra k te re m  przem ysłow o-hand low ym , dające w łaścicielowi n ie ly lko  dobre 
u trzym anie ,  ale i m ożność coraz now szych  inw ostycyi.

W  celu ła tw ie jszego  p rzeds taw ien ia  s ta n u  gospodars tw  w łośc iańsk ich  w ca ły m  
powiecie, dzielę go n a  4 rów ne części, p rzy jm ując  miasto  Lw ów , jako  c e n tru m ,  a m ia ­
nowicie :

1) Część pó łnocno-w schodnia  z miejscowościami Z n ies ien ie ,  Z am ars ty n ó w ,  
Zboiska, M a le e h ó w , : Grzędy, P ikułowice , Sroki,  P rusy ,  Barszczowice itd.

2) P ó łnocno -zachodn ia  z miejscowościami Brzuchowice, R zęsna  polska i ru ska ,  
Kozico, D om ażyr ,  Zaw adów, Biłockorszcze, R udno  itp.

3) P o łudn iow o-zachodn ia  z m ie jscow ościam i Skniłów , Z im naw oda ,  B asiów ka, 
N aw arya ,  P iaski,  F a lk e n s te in ,  J a s trzą b k ó w ,  H um ien iec ,  Czerkasy, Horbaczo itp.

4) P o łudn iow o-w schodn ia  K ulparków , Sokolniki,  Lesien ice ,  D aw idów , Biłka 
szlachecka, Czyżki, G anczary ,  Tołszczów, S ied liska  itd

C zynn ik iem  decydu jącym  o c h a rak te rz e  i zdolności rozwoju  g o sp o d a rs tw a  
w łościańskiego są w a ru n k i  g leby. O na to bowiem  daje g łów ny  w a r s ta t  do pracy, na  
k tó rym  n a w e t  n ieum ie ję tna ,  a często i n ie s ta ra n n a  ręk a  może w y tw orzyć  tyle , wicie 
po trzebuje  do życia i op łacen ia  podatków. Nie wchodząc zupe łn ie  w ścisłość u aukow ą 
i t r ak tu jąc  więcej gospodarsko  ca łą  spraw ę, roz różn iam  w powiecie lw ow skim  cz te ry  
ga tunk i  gleby.

1) Z iem ie g l in ias to -p iaszczys te  ze znaczną  dom ieszką p róchnicy  o podglebiu  
g linkow atem , ła tw o  p rzepuszcza lnem .

2) P iasek  częściowo p rzepuszcza lny  a częściowo zupe łn ie  n iep rzepuszcza lny .
3) G linka  z im n a  n iep rzepuszcza lna .
4) G lebdS glin ias ta  z m a łą  domieszką piasku, m ało  p rzepuszczalna.
Gleby te są m nie j  więcej w ten  sposób rozłożone w powiecie lwowskim .
Ziemie g lin ias to -p iaszczys te  obejmują części po łudniow o-w schodnie  w okolicach

B iłk i  sz lacheckiej ,  Gajów, Czyźek, W innik.
Przepuszcza lne  p iask i  są  p rzew ażnie  w części pó łnocno -zachodn ie j ,  ja k  B r z u ­

chowice, R zęsna  polska i ruska  itd. Z im ne  g liny  ciężkie są w p ó łn o c no -w schodn ie j  
części, j a k  D u b lan y ,  Grzybowice, G rzęda itd.
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Gleby g l in ia s te  pół-przepuszczalne są obok czarnoziem u w reszcie części po­
łudn iow o-w schodn ie j  ja k  D aw idów , Piaski ,  N aw ary a ,  Szczerzec itd .

Szkic ten  podzia łu  nie je s t  i n ie  może być zupełn ie  śc isłym  ani co do g r a n i c  
an i też p rze s trzen i ,  z powodu tu  i ówdzie w suw ających  się innych  rodzaji  g leb . — 
D ru g im  czynn ik iem  n o rm u ją cy m  w aru n k i  gospodarskie w łościan, j e s t  od leg łość  ich g o ­
sp o d a rs tw a  od Lw ow a,  opisując też je, muszę uw zględnić w aru n ek  te n  w  pierwszej 
linii, on  bow iem  p rzedew szys tk iem  n ad a je  c h a ra k te r  ca łem u gospodarstw u.

D zie lić  też będę g o spodars tw a  te  n a :
I. Okręgi podmiejskie, gdzie  g o spodars tw a  w łośc iańsk ie  dostosow ują  się w sw ej  

organizacyi do po trzeb  m ia s ta  i
II .  O kręg i  podmiejskie , gdzie abso lu tn ie  n ie  odczuwa się już w pływ u m ia s ta  

w g o sp o d a rs tw a c h  w łościańskich .
P rz eg lą d a ją c  się produkcyi ogólnej gospoda rs tw  w łośc iańsk ich  w powiecie 

lw ow sk im , podzielić je  możemy n a
a) P rodukcye  ro lne ,
b) P rodukcye  zwierzęce,
c) P ro d u k c y e  leśne.

Poszczegó lne  produkcye  roślin  gosp. u łoży łem  w stosunku  do ważności p rodu ­
kcyi,  zna cz en ia  han d lo w e g o  oraz ilości wy produkowanej.

I. Z boża :  P sze n ica ,  żyto, owies, jęczm ień ,  h reczka ,  g roch.
II. W a rzy w a  i o g r o d o w in y : 1) k ap u s ta  g łow ias ta ,  2) P ie truszka ,  m archew , 

B) cebula ,  4nu z iem n iak i  młode, 5) ogórki, 6) ' groszek  zielony. 7) kapus ta  włoska, 
8) rzodkiew ka m iesięczna, 9) sałaty. 10) pom idory , 11) szpinak, 12) Uób i  fasola s z p a ­
ragow a, IB) kara  fioły i kalarepka ,  14) czosnek, 15) szparag i,  l b )  m łoda  kukurudza ,  
17) brukiew , 18) salery, 19) kwiaty , 20) szczaw (polny), 21) ch rzan ,  22) soczewica 
jada lna ,  23) koper, 24) Pory. 25) ja rm u ż ,  26) t ru sk aw k i ,  27) m elony  i kaw ony (u p ra w a  
inspektow a).

III. P asz e :  1) s ia n a  łąkowe, 2) koniczyny  i m ieszanki,  3) słom a.
IV . Okopow e: 1) kartofle , 2) buraki pas tew ne ,  3) rzepa  p as tew n a .
Y . P ro d u k ta  sad o w n icze :  1) jab łka,  2) gruszki,  3) śliwki,  3) o rzechy  w łosk ie ,

5) agrest,  Cr) czeresznie ,  7) wiśnie, 8) pożeezki. 9) m a liny .
VI. P rz em y s ło w e :  1) konopie, 2) len, 3)*‘kminek.
T. P r o d u k c y e  z w i e r z e . e e :  1) mleko, 2) masło, 3) ser, 4) cielęta na rzeź.
II. P ro d u k ty  n ie ro g a c iz n y :  1) św in ie  na  w y k a m i  2) Świnic n a  chów, 3) ś w i ­

n i ł  na  podpaś, 4) P rzeróbki mi'ęsa św ińsk iego  na  zbyt miejsaoYyj 5) P ro s ię ta  na  rzez.
111 D ró b :  1) ja ja ,  2) młodo ku rczę ta ,  3) gęsi,  4) kury, 5) kaczki, 0) pierzę, 

'/) indyki,  8) kap łony .
IV. GLó-w koni.
V. Pszcze ln ic tw o.
VI. P ro d u k la  Idśue : I) poziomki, -2) grzyby, 3)-. m a liny ,  4) borówki, 5) o rzechy  

laskowe, (i) o rzyny , 7) kw iaty  leśne w iosenne, 8) inecii, 9) miotły, 10) głóg.
Z produk tów  wyżej w ym ien ionych  w prow adziłem  jako  nowb, lub w p łyną łem  

u a ich poprawę.

I. P roduk ty  ro lne  :
1) Nowe odm iany  zhóż w n as tępu jących  m ie jscow ościach : Prusy,  Czarnuszo-

wice, Podbereżce, Czyżki, Podliski. Leśniowice, Maliczkowice, Czerkasy, Gaje, D a w i­
dów, Z u ra w n ik i ,  B iłka  sz lachecka,  Barszczowice, Zaszków, I łum ieniec ,  S iem ianów ka ,  
D m ytrowiće,  Z im n a  w ódka, C hrusno ,  H erm a n ó w ,  Ł a n y ,  S erdyca ,  Ż ubrza .

II,  W a r z y w a  i ogrodowizny : szparag i w Z boisk ju ih))Srokach .
1) Nowe odm iany  m łodych  kartofli : Czarnuszowice, Zaszków, Kozice, F a lk e n -  

s te in ,  Szczerzec, Ostrów.
2) Nowe odm iany  ogórków : j » z y b o w i c e ,  "Grzenda, Maleę.hów. P rusy ,  C z arn u ­

szowice, Biłka sz lachecka,  P ikułow ice,  Szczerzec, Ostrów, Jnstrząbkgjw, Czerkasy, Ł an y ,  
E ins iode] ,  S ie n ra n ó w k a ,  Piaski i wiele innych  m iejscowościach powiatu .

3) T ruskaw ki w Znies ien iu ,  Zboiskach, K rotoszynie ,  M alechowie.
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4) Nowe odm iany  k a p u s t :  C zarnuszow ice ,  Ź u ra w n ik i ,  Malechów, Zboiska, Biłka 
sz lachecka,  B iłka  królew ska ,  P iku łow ice ,  P ru sy ,  S roki,  P o d b e reż ce ,  Szczerzec,  O strów, 
E in s ie d e l ,  Serdyca ,  P iask i ,  D obrzany ,  D m y trze ,  H orbocze ,  Czerkasy ,  M ostki itd.

5) N ow e odm iany  p ie truszk i i m a rc h w i  w wielu bardzo mie jscow ościach.
6) Nowe odm iany  cebul w okręgu  w innick im , szczerzeckim  i lw ow skim .
7) N owe odm iany  buraków  ćw ik łow ych w północnej części p o w ia tu  lwow­

sk iego  i w okręgu  szczerzeckim <
8) Nowe g a tu n k i  kw ia tów  w Z niesien iu .
III. Pasze.
W p ro w a d z i łe m  lucernę  w okręgu szczerzeckim  w  kilku m iejscowościach ze 

ś r e d m e m  pow odzen iem , w w inn ick im  z dobrym  rezu l ta tem . P o średn iczy łem  s ta le  p rzy  
zakupn ie  n as ien ia  koniczyn  i t raw

IV . Okopowe.
Pon iew aż  ludność pow ia tu  lw ow skiego  w znacznej ilości p roduku je  kartofle tak 

n a  sw a potrzebę j a k  i n a  h an d e l ,  wpro w adz iłem  odpow iednio  do rodza ju  g leby  now e
odm iany  kartofli i to w ro zm a itych  miejscowościach całego pow ia tu .  T ak  sam o rzbcz
się m a z b u ra k a m i pas tew nym i,  k tórych  p rodukcya  od czasu mej dzia ła lnośc i  w po­
wiecie znacznie wzrosła. Nie m nie j  s ta ra łe m  się w prow adzić  p ro d u k cy e  rzepy p a s te ­
w n e j  ale z w y ją tk iem  nie wielu miejscowości, u p ra w a  rzepy  u trzy m u je  się ty lko  w k o ­
loniach n iem ieckich .  N asienie  tych now ych od m ian  kartofli w m a łe j  części s p r o w a d z a ­
łe m  od p roducentów , p rze w a żn a  je d n a k  ilość bo przeszło  60 korcy ro c z n ie  o t r z y m y w a ­
łe m  od s tacyi bo tan iczno-ro ln icze j  we L w ow ie  po n iezm iern ie  n isk ie j  cen ie  w s to sunku  
do cen h and low ych .  P on iew aż  kartofle te ze s tacyi botanicznej przez parę  la t  z w iosną  
pob ie ra łem , prze to  lepsze z n ic h  o d m ia n y  w znacznej już  ilości w pow iec ie  ro zp o ­
w szechniły  się. Tu zaznaczyć muszę, iz pomoc tę w łościanie z w ie lk ą  w dz ięcznośc ią  
i u znan iem  przy jm ow ali .

V. S ad o w n ic tw o .
Z a p ro w ad z iłe m  5  szkółek drzew  ow ocowych, a m ianow icie  w P o d l isk a c h ,  N a-  

waryi,  Basiowce, Czarnuszowicach ,  Ja ryczow ie ,  obecnie zaś z a k ła d am  6 - tą  w P o rs z n ie .— 
Prócz tego dopom agałem  r a d ą  i rozdaw n ic tw em  zrazów owocow ych i d rze w e k  do po ­
d n ies ien ia  tej gałęz i ro ln ic tw a  w bardzo w ielu miejscowościach. R ok  roczn ie  z po le­
cen ia  W ysokiego W ydzia łu  krajow ego o trzy m y w a łem  zrazy d rze w  ow ocow ych  ze szkoły  
ogrodniczej w  T a rn o w ie  i Czern ichowie.  Zrazy te d la  pospiechu, wobec k ró tk ie j  pory 
w iosennej,  nadające j się do u sz lac h e tn ian ia  d rzew ek  owocowych, ro z e s ła łe m  do p o je ­
dynczych  g m in  pocztą, a częścią sam  rozwoziłem, pouczając o sposobach  u s z l a c h e tn i e ­
nia, w czem w okręgu  szczerzeckim wiele mi dopom aga '  k ie row n ik  szkoły  w N a w a ry i  
p. Husakow ski.  Dzięki gal. Tow. gospodarczem u już  przez parę  la t  z w io sn ą  o trzy m u ję  
po kilkaset d rzew ek  owocowych dla włościan  powiatu lwow skiego. D rzew ka te ro z d a ­
w ałem  w rozm aitych  miejscowościach. Czynność  ta  w znacznej m ie rze  p rzy c zy n i ła  się  
do podn ies ien ia  sadow nic tw a w powiecie , bo w ło śc ian in  posadziw szy 2 lub  3 sz tuk  
darow anych , s ta ra  się ju ż  sam  dopełn ić  ogród i w tyra celu albo kupuje  więcej g o to ­
w ych  szczepów albo, co częściej się dzieje, s t a r a  się o dziczki i sam  je  zaszczep ia .
P rz y  takiem rozdaw nic tw ie  drzewek pouczałem  zwykle p rak tyczn ie  o p r o w a d z e n iu  i d a l ­
szej kulturze drzewek, oraz o p rzy rządzan iu  maści ogrodowej do szczepien ia  i do g o je ­
nia  zran ień .  Z krzewów sp row adza łem  a g r ą f t  i po rzyczk1 w ró żn y c h  odm ianach  d la  
szkółki d rzew  owocowych w N aw ary i T a m  za m ie rzam  je rozm nażać  n a  dalszy  uży te  1 
powiatu .

W ub ieg łym  roku  sp row adzi łem  za p ien iądze o trzy m an e  z Wysokiego W ydzia łu  
krajow ego modele owoców i różne  narzędz ia  ogrodnicze.

Modele te o g ro m n ą  oddają  mi us ługę  przy pouczeniach  i p rak tycznych  ćw icze­
n iach , scyzoryki zaś rozdaw ałem  w y b itn y m  m iło śn ikom  sa d o w n ic tw a  d la  celów usz la ­
c h e tn ie n ia  d rzew ek  owocowych.

R oś liny  przem ysłowe.
VI. Len.
Do czasu mej działa lności w powiecie lw ow sk im  żaden  z w łośc ian  n ie s ły s z a ł  

naw e t  o egzystencyi i p rzym iotach  lnu  rygskiego. S iew ano  tylko len  zw ykły  krajow y, 
k tóry  z użytecznością rygsk iego  w porów nan ie  iść n a w e t  n ie  może. Za p o ś re d n ic tw e m  
gal .  Tow. gospodarczego sp row adz i łem  więc n a  próbę 5 worów lnu ry g sk ieg o  i ro z d a ­
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ł e m  w różnych  m ie jscow ościach pow iatu  w łościanom . P róba  ta  tak  się pow iodła ,  że 
już w n a s tę p n y m  roku n ie  tylko z pow iatu  lwowskiego, ale i okolicznych, s a m i  w ł o ­
ścianie uprasza li  m n ie  o sp ro w a d z e n ie  tego  nas ien ia .

D z ia ł  B.
II, P ro d u k c y a  zw ie rzęca .
1) Pośredn iczy łem  przy zaprow adzen iu  dw udziestu  s iedm iu  c h lew n i  z a r o d o ­

wych, ja k ie  od gal. Tow. gospodarczego w łośc ian ie  różnych miejscowości pow ia tu  za 
m ojem  s ta ra n ie m  o trzym ali .

2) Z a  m em  s ta ra n ie m  a pop a rc iem  hr .  Ju l iu sza  B ielskiego, p rze w o d n iczą ce g o  
Tow. chow u koni zos ta ła  w prow adzoną  w B a r ta to w ie  s tacya  ogierów rządow ych .

3) P rz ew o d n ic zy łe m  komisyi l icenc jonu jące j  b u h a je  w powiecie  lw o w sk im  
okręgu  w inn ick im .

4) P o ś re d n icz y łe m  przy zak u p n ie  kilku b u h a j i  d la  włościan .
5) P s z c z e l n i c t w o .  Gałęż tę  gospodars tw a ro lnego  s ta ra łe m  się p o d n ie ść  

przez p rak ty c zn e  pouczenia  we w łasn e j  pasiece p rze p row adzane .  C elem  nauc ze n ia  w y ­
robu uli s ło m ian y c h  d la  w ło śc ia n  bardzo  p rak tycznych ,  jeźdz iłem  z kilku w łośc ianam i 
do G rzędy do ks. B ry lińsk iego , m ie jscow ego gr. kat .  proboszcza, który  ich w yrobu  te g o  
nauczył,  oraz udz ie l i ł  m odelu  m a szy n y  do w y ro b u  ty c h  uli.

Obecny obraz gospodarstw włościańskich powiatu lwowskiego.

N a podstaw ie  podziału pow iatu  i p rz e d s ta w ie n ia  ogólnej produkcyi gospoda rs  tw  
w łośc iańsk ich  p rzystępu ję  do szczegółowego om ów ien ia  obecnej p rodukcyi w pow iec ie  
lw ow skim .

Część I. strona wscliodnio-północna okręg I. podmiejski

O kręg  ten sięga na  północ po Grzędy, pó łnocno -w chód  Podliski,  n a  w schód  
Podborce.

Z produkcy i rolnej n a jg łó w n ie jszy m  dzia łem , da jącym  g łów ny  dochód są w a -  
żyw a i ogrodowiny, później idą pasze, zboża, p roduk ty  sadow nicze  a w końcu k w ia ty  
i ruśl iny  przem ysłow e.

Z w arzyw  i ogrodowizn  za jm ują  się ich u p raw ą  i sp rzedażą osobiście n a  ta rg u  
m iejskim  nas tępu jące  g m iny  : Zniesien ie ,  Z am ars tynów , Zboiską", Malechów7, D u b la n y  
Grzęda, L aszk i m urow ane ,  S roki,  K rzyw czyce ,  Podborce, Les ien ice ,  Żydatycze ,  Podliski.

N iektóre  z powyżej w ym ien ionych  g m in  mają swoje specya lne  produkty , k tó jg  
rych upraw ę g łów n ie  prow adzą  i t a k :

Z b o i s k a :  w łoska kapusta ,  groszek zielony, szpayagi, kartofle m ło d e .
D u b l a n y ,  M a l e c h ó w :  p ie truszka ; m archew .
G r z y b o w i c e ,  G r z ę d a :  ogórki, cebula, koper.
Z n i e s i e n i e ,  Z a m a r s t y n ó w :  kwiaty. W szystk ie  rodzaje sa ła t ,  k a la rep k a ,  

karafioły, rzodkiew ka miesięczna, m łode kartofle  itp. p rodukty  n ie  znoszące da lszego  
t ranspo rtu .

K r z y w c z y c e :  p ie truszka ,  m archew , k a p u s ta  włoska, sz parag i ,  kw ia ty  
a  zw łaszcza róże sz lachetne ,  pom idory .

P a s z e .  P asz  g m in y  okręgu tego wiele p roduku ją  i to g łów nie  na  łą k ac h  n a ­
tu ra lnych ,  m niej n a  sz tucznych , P rz ew aż n a  część do tego okręgu  na leżących  g m in  p o ­
s iada  bardzo  dobre n a d p e ł tw ia ń sk ie  łąk i,  które dają w la ta c h  zw ykłych  t rzy raz o w y  
pokos siana. Z darza  się j e d n a k  s tosunkow o często, iż w skutek w ylew u P e ł tw i  je d e n  
z n ich  a czasam i dw a  pokosy p rzepada ją  zupełnie . Wówczas to w łośc ian ie  ponoszą  
w ielką s t ra tę ,  gdyż nadzw yczaj bu jny  porost t raw  n ie  tylko daje im  m ożność u t r z y ­
m a n ia  swego in w en ta rza ,  ale i znacznego  te jże  zbytu .

Z pasz sz tucznych  produkuje te n  okręg p rze w a żn ie  koniczynę ,  lecz tę obraca  
g łów nie  n a  w łasny  użytek .  M ając ła tw o ść  nabyc ia  naw ozu  s ta je n n e g o  i za bardzo
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n iską  cenę w s ta jn ia ch ,  koszarach  i za jazdach  m iejskich, w łościanie sp rzedają  wiele  
słom y w okłotacb lub p rzykło tkach . R esz ta  łąk należących  do tego okręgu, są to łą k i  
torfiaste o małej w artości.  G dzieniegdzie  poczynają j e  już  ku l tu row ać ,  u p raw ia jąc  n a  
n ic h  p rzew ażn ie  kapustę, buraki,  a m ie jscam i n a  suchszych po łożeniach  kartofle. G m in a  
Podlisk i  n a  w ielką skalę za jm uje  się eksploatacyą torfu n a  opał, jak i  częścią  o b ra c a  
na  w łasn y  użytek , częścią odsp rzedaje  są s iedn im  gm inom .

Z b o ż a .  Okręg  ten  produku je  w szystk ie  rodza je  zboża, p rzew ażn ie  je d n a k  
pszenicę, żyto i owies, heeczki bardzo  mało.

P r o d u k t a  s a d o w n i c z e .  Pod w zględem  produk tów  sadowniczych okręg  ten  
z k a ż d jm  rok iem  znacznie  się podnosi,  bo zam iłow an ie  do sa d o w n ic tw a  między w ło ­

ś c ia n a m i  ciągle w zrasta .  N iektóre gmiuy, j a k K Ie p a ró w ,  Zniesienie,  K rzyw czyce ,  Zboi.ska 
m iały już  daw nie j p iękne sady, -te obecnie n a  now o uzupe łn ia ją  i now em i od m ia ­
n am i zaopatru ją .  W in n y c h  zaś g m in a ch  t e g o ■ okręgu  tworzą w łościanie nowe sady ,  
j a k  n. p. Malechów, Grzybow ice, Grzęda ,  D u b lan y ,  Lesienice,  Podborce, P ru sy ,  Sroki, 
L aszk i m urow ane .  T ak  tym g m m o m ,  ja k  i powyżej w ym ien ionym , do p o m a g a łe m  w ro ­
zwoju sadow nic tw a  przez pouczenie, udzie lan ie  d rzew ek  owocowych i n a j sz la c h e tn ie j ­
szych o dm ian  zrazów.

S peeya lną  ku ltu rą  n iek tó rych  rodzai owoców zajm ują się nas tępu jące  g m in y :
K  1 e p a r ó w  : czerechów. Tu jednak  zaznaczyć muszę, że ku l tu ra  tych w s t o ­

sunku do popytu  i ceny  hand low e j tego owocu, posiadającego pod w zględem  dobroci 
n iem al s ław ę europejską,  je s t  zan iedbaną . Dopiero w os ta tn ic h  czasach w łośc ian ie
wzięli się do rozm nażan ia  tychże, zadow aln ia jąc  się do tychczas dochodem  z drzew  od
dziesiątków la t  tam is tn ie jących .

Z n i e s i e n i e :  grusz ,  ś liw ek  i ag res tu .
K r z y w c z y c e :  grusz ,  śliwek, agrestu.
Z b o i s k a : jab łek  i agrestu .
I I  o ł  o s k o : śliwek, ag re s tu  i porzeczek.
K w i a t y .  N a  ta rgu  lwowskim  znaczny popyt mają tak  zw ane kw iaty  ogrodowo 

i to nie tylko przez publiczność, ale i przez te ogrody h and low e ,  k tó rym  w łasny  zapas 
n ie w ystarcza ,  lub n ie  opłaca się. P o p y t  ten  w y w o ła ł  to, iż p rzedm ioszczanie  biorą się 
do upraw y kwiatów w znacznej ilośjji, N a  ffcue zaczynają  je  u p raw iać  g m in y  :

Z n ie s ien ie :  róże sz lachetne ,  K rzyw czyce:  róże cukrowe, Z a m a r s ty n ó w : kw ia ty  
ogrodowe.

R o ś l i n y  p r z e m y s ł o w e .  Te w ty m  okręgu p raw ie  żadnej n ie  g ra ją  ro l i ,  
bo w łośc ian ie  w małej tylko ilości u p ra w ia ją  len i konopie i to tylko na w łasny  u ż y te k .

B) l*ro<Ukcya zwierzęca w okręgu podmiejskim.

I. Ze zwierzęcej produkcyi togo okręgu na jw ażn ie jszą  rolę g ra  mleko. Na t a r ­
gach  lwowskich, które co w to rk u  i p ią tku m ają  miejsc&jj kupują krow y tak zw ane ocie- 
ianki, płacąc je  po dobrej cen ie  a rów nocześn ie  sp rzeda ją  swoje ju ż  w sku tek  b rz rn ien -  
ności ja łow e. Rzadki to wypadek, że w łościanin  przychow uje  cielę, ma to tylko wów- 
< zas miejsce, gdy krowa je s t  nadz w y cz a jn ie  m leczną.  —  N a to m ias t  każdy z n ic h  s ta ra  
się o możliwie na jw iększą  ilość krów  m le c z n y c h ,  tak dalece, iż  stosunkowo do posia­
danej paszy m a  ich zazwyczaj za wiele, w skutek  czego bydło je s t  p rzew ażn ie  źle u trzy ­
m yw ane . Mleko od tych  krów noszą lub  wożą do Lw ow a,  codziennie  lub co d rug i  dzień  
p rz e w a ż n ie  do tak  zw anych  m ie jsc go tow ych, czyli s ta ły c h  odbiorców. — Jakko lw iek  
n a b ia ł  ten  sp rzeda ją  po dobrej cenie, bo po 9 ct. za l i t rę  rzekomo nie zb ieranego  
m le k a  w zimie, a po 8 latem, mimo to mleko to pozostaw ia  wń le- do życzenia , bo pod 
tym  względem  wielkie dzieją się nadużycia .  Ci sami też p roducenci a a  ta rg u  sp rz  - 
da ją  śm ie ta n ę  i śm ie tankę  od tych  sam ych  krów i z tych sam ych  podoi pochodzącą .— 
Oczywiście, że wobec takiego s ta n u  rzeczy racyona lny  chów byd ła  się nie opłaca i d la  
tego t,o w łośc ian ie  podm iejscy  n im  się n ie  za im ują .  P rze tw orów  m lecznych ,  jako lo  
śe rów , m as ła  itp. okręg  te n  bardzo  m ało  m ias tu  dostarcza.

I I .  P r o d u k c y a  n i e r o g a c i z n y .
P rodukcyą  n ie rogac izny  za jm ują  się. tu o ty le  w łościanie, o ile tego w ym aga 

w ła s n a  po trzeba.  D la  swego użytku kupu ją  oni na  ta rg a c h  m a ły c h  okolicznych  m ia ­
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steczek jak  w W inn ikach ,  N aw ary i,  Ja ryczow ie  już nieco, p rz y g ła d zo n e  sztuki te d o k a r ­
miają  i b iją  d la  s ło n in y ,  k tó ra  wobec zupełnego  sp ien iężan ia  nab ia łu ,  j e s t  ich je d y n ą  
o m as tą  w dnie wolne od postu.

I I I  D r ó b .  Z drobiu za jm uje  się ten  okręg  n a  wielką skalę chow em  kurcząt 
i p rodukcya  ja j.  Tu każda gospodyni w iejska m a sobie u ie jako  za p u n k t  honoru ,  by 
ile m ożności n a jw c z e śn iw  w ynieść n a  ry n ek  lwowski młode k u rc z ę ta  n a  sprzedaż .  
W sk u tek  tego każda gospodyni s ta ra  się już  w miesiącu s tyczniu  lub z początk iem  
lutego o kwokę, a jeżeli swej nie posiada, to w dalszych  w siach  p rz e p ła c a  i sadzi 
j ą  w ciepłej m ieszkalne j  izbie a wylęg łe  k u rczę ta  z w ielką trosk liw ośc ią  karm i i m o­
żliwie najwcześnie j po wysokiej cenie sp ien ięża .  J a j a  rów nocześn ie  z n a b ia łe m  w y n o ­
szą codziennie na  targ .  'In n y m  rodza jem  drob iu  prócz gęsi, które tu i ow dzie  hodują, 
n ie za jm ują  się wcale.

IV. P s z  fi z e  1 n  i c t w o. B rak  roślin  m iododa jnych  i zw łaszcza m a ła  p raw ie  
p rodukcya hreczki,  która w powiecie lw owskim  j e s t  g łów nie  rośliną  m iododajną ,  u ti udnia  
bardzo  ro zw ó j 'p szc ze ln ic tw a .  Mimo t e S  je d n a k  n iem al w każdej g m in ie  znachodzą  się 
pojedyńczy  gospodarze,  k tórzy posiadają  czasam i naw e t  liczną i pifijcną pasiekę. P asiek i 
te  j e d n a k  z wyż podanych powodów wielkich zysków  m e  dają i są raczej w yrazem  
zam iłow ania  w łaścic iela  do tej gałęzi ro ln ic tw a,  aniżeli  n a  doeii uł obliczone..’*

J e d y n a  pasieka w tym  okręgu na  dochód obliczona je s t  pas ieka o przeszło
100 pniacb ks. B ry lińsk iego  w Grzędzie.

P raw ie  wszędzie pos iada ją  w łośc ian ie  ule r am k o w e ,  rzadko się już  trafia spo t­
kać w pasiece d aw n e  krąg lak i.

I. P  r  o d u k t a l e ś n e .
D osta rczan iem  do m ias ta  p rodukiuw  leśnych  za jm u ją  się w szys tk ie  gm iny  

podm iejskiego okręgu , w pobliżu których znachodzą się lasy. G łów nym  a r ty k u łe m  lian 
d low ym  produktów  leśnych  są poziomki i grzyby . Nift posiada®*- w łasn y ch  lasów,
włościanie biorą kw ity  od obszarów dworskich  na  zbiórkę p roduk tów  le śn y ch  i płaca 
za nie gotówką lub robocizną 1’róęz produktów  wyż w ym ien io n y ch  w zn acznych  iloś­
ciach dostarcza ją ,  m alin , orzyn, mchu, mioteł,  g łogu i borówek.

Część ]I. południowo-wschodnia powiatu.

O k rą g  po łudniow o-w schodni g ran ic zy  n a  wschód z g m in ą  Ż u ra w n ik am i,  n a  po łu­
dniow y wschód z C zerep inem  a na  po łudniow e po łudn ie  z Bródkam i. O kręg  ten  po­
siada dw a rodzaje g leby .  C z ę^ T  ku wschodowi więcej w ysun ię ta  posiada p rzew ażnie  
g lebę g lin ias to  piaszczystą ze znaczną domieszką piasku, część po łudniow o w schodnia  
g linkę  z im nie jszą  o s łabej przepuszczalności,  tw orzącą Część po łudn iow ą  okręgu.

W  ty m  okręgu z produkcyi ro lnej ,  n a jg łów n ie jszym  dzia łem  dającym  głów ny 
dochód, są p rz e d e w sz y s tk ie m : 1) zboża 2) pasze 8] p ro d u k ta  sadow nicze  i )  w arzyw a
5) roś l iny  p rzem ysłow e. K w ia tó w  w tym  okręgu n ie  up raw ia ją  n a  hande l.

I  Z b o ż a .  S k o n a  w schodn ia  ze zbóż p roduku je  najwięcej p rzen icy ,  żyta i owsa", 
część południowo w schodnia ,  ży ta  i owsa. Obie j e d u a k  części p roduku ją  w szys tk ie
rodzaje zbóż o m nie jszej lub większej ilości z w yjątk iem  hreczki.  Zboża wyproduko-

" wano sprzedają  włościanie n a  ta rg a c h  lw ow skich ,  n a  miejsce je  dostaw iając .  Pod w zg lę ­
dom u p raw y  gleby cześć w schodn ia  tego okręgu celuje p rzed  in u y m i w ca ły m  powie­
cie. A z gm iu  tu położonych na js ta ra n n ie j  upraw ia ją  i naj lepsze osiągają rezu lta ty  
gm iny  : P odbercżce,  W iun ik i ,  Czyszki, Riłka sz lachecka .

O k o p o w e .  P ro d u k c y a  ro ś l in  okopowych jest tu  z n a c z n a ;  włościanie u p r a ­
wiają wiele kartofli, bu raków  a n a w e t  rzepy śc iern iank i.  K arto f l le  większe w yb ie ra ją
i  te wywożą do Lw ow a, m n ie jsze  obraca ją  n a  ka rm ę  dla św iń  lub  bydła .  B u rak i pa­
s te w n e  i rzepę  obraca ją  tylko n a  karm ę  d la  inw en tarza .

P a s z e .  T en  okręg  pow iatu  posiada znacznie  m niej łąk  n a tu ra ln y c h ,  ja k  po­
przedni,  m im o to je d n a k  pasz wiele produkuje, zastępując  je znaczną  u p raw ą  pasz 
sz tucznych ,  jako to  koniczyny i m ieszanki.  Pasze te w łościanie tego okręgu  w połowie 
spieniężają, w ^połowie zaś n a  w łasny  obracają, użytek. Ł ąk i  są tu  p rzew ażn ie  dobre, 
o glebie nap ływ ow ej ale » ie  u regu low ane  należycie , w skutek  czego przy dłużej t r w a -
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jąo.yck s lo tach  podlegają  za tapianiu .  Ł ą k  torfiastych m okrych  je s t  bardzo  niewiele. 
S łom y sp ien iężają  mało) w sk u te k  bow iem  p asm a  gór i lasów, odg ran icza jących  ten  
okręg od m ia s ta  Lw ow a, dalsza  i t ru d n ie jsza  jes t dostaw a naw ozu z miasta .

P r o d u k c y ę  s a d o w n i c z e .  T ak  te n  ja k  i poprzedn i okręg pod w zględem
produk tów  sadow niczych  znacznie  s | £  podnosi.  Tu też znachodzą się gm iny ,  które już  
o d d aw n a  z w ielk iem  zam iło w an iem  do sadow nic tw a się odznaczały .  W  zam iłow aniu  
te m  p rzeb ija  się n a w e t  p ew n a  fachow ość w ty m  k ie runku  — co s tw ie rd za  p row adze­
n ie  sadów i dobór zn ak o m ity ch  owoców. W  tym k ie ru n k u  p rzed  in n e m i  g m in a m i ce­
lują: W in n ik i ,  G ańczary ,  W inniczk i,  Czyszki, Losienice.

P rodukcyę  sadownicze g m in a  W in n ik i  i G ańcza ry  uw aża  za p ierw szorzędną . 
S a m  znam  pew nego kolonis tę  w W in n ik a c h ,  k tóry  praw ie  rok rocznie za owoce z n ie ­
z b y t  s ta rego  d rzew a g ruszy  bery  f rancuskiej białej m a dochodu  od 50 do 70 zł. Z g r u ­
szam i temi spo tyka łem  się w w iększych hand lam i k o rze n n y ch  lw ow skich ,  gdzie je  po 
10 i 12 ct.  za sz tukę  sp rzedaw ano ,  owinięte w kolorowe b ibu łk i  jako owoc z F rancy  i 
sprow adzony.

S pecyalną k u l tu rą  g ru sz  i o rzechów  w łosk ich  za jm u ją  się W i n n i k i .
G a ń c z a r y  j a b łe k  i śliwek.
C z y  ż k  i jab łek .
W i n n i c z k i  ś liwek i jab łek .
W a r z y w a .  W a rz y w  okręg ten  znacznie  m nie j  j a k  poprzedni u p r a w ia  a  i te 

p izew ażn ie  n a  zbyt w m ias teczku  W in n ik a c h .
Dwie są tego p rzyczyny : P ie rw szą  p rzyczyną  je s t  już znacznie jsza  odległośi 

od L w ow a około 7 k ilom etrów , co wyklucza już produkcyę wszystk ich  tych rzeczy, k tó re  
n ie znoszą t ranspo r tu .  D ru g ą  przyczyną  je s t  zby t w m iasteczku W in n ik i ,  p os iada jąccm  fab ry ­
kę ty toniu ,  gdzie pracuje ‘2000 robotników, oraz zam ieszkuje je wielu urzędników  fa b ry ­
cznych, skarbow ych, sądowych itd. J e d n ą  kapustę na  większą skalę w tym okręgu u p ra ­
wiają n iem al wszystkie g m in y  i te tak  do W inn ik  ja k  i L w o w a  dowożą.

R o ś l i n y  p r z e m y s ł o w e  upraw ia ją  w łościanie tylko na  w łasny  użytek.

B) Produltcya zwierzęca okręgu podmiejskiego 
wscliodnio-pułudniowego II.

Tak ja k  w okręgu pó łnocno-w schodn im  i tu g łów ną  produkcyę s tanow i mleko. 
T a  je d n a k  zachodzi różn ica ,  że kiedy tam  w łośc ian ie  tylko w s tan ie  n a tu ra ln y m  do 
m ia s ta  j e  dostarcza ją ,  tn  ju ż  w znacznej mierze w prze tw orach ,  jako m asło  i ser. Tak 
mleko jak  i jego  p rze tw ory  w  mniejszej części sp ieniężają wre Lwowie, w większej 
codziennie  lub  n a  ta rg a c h  sobo tn ich  w W inn ikach .

W  tym  okręgu  są już miejscowości,  w k tó rych  w łościanie z zam iłow an iem  
za jm u ją  sie chow em  bydła .  T a  okoliczność uw idacznia  się p rzy  p rem iow aniu  byd ła  
i p rzy  licencyonow aniu  buha j i .  Nie rzadko  się zdarza, że jeden  w łaścic iel i 8 do 9-ciu 
sz tuk  do p rem io w a n ia  p rzedstaw ia ,  z której to liczby 2 lub  8 sz tuk byw a p r e m io w a ­
ny ch .  T ak  samo m a się rzecz z b uha jam i do l ic e n c jo n o w a n ia  p rzedstaw ianym i Ko- 
m isya  l icencyonująca z p rzyp row adzonych  kilka zaledwie odrzuca, resz tę  l ic e n c jo n u ją c .  
Pod  w zg lędem  chowu bydła  w ty m  okręgu n a  w yszczegó ln ien ie  z a s łu g u ją :  W inniki,
W e in b e rg e n ,  Podbereżce  i Czyszki. W y b i tn e j  jak ie jś  rasy  w ty m  okręgu n ie  ma, p rze­
w aża  je d n ak  rasa  n iz inna .  "W ybrakowane cielęta sp rze d a ją  w łośc ian ie  w sobotę n a  
ta rgu  tygodn iow ym  w W in n ik a c h ,

P rodukcya  n ie rogacizny  je s t  tu  ju ż  znaczną.  W ło śc ian ie  tej części okręgu za jm ują  
się chow em  św iń  a jeszcze w7 znacznie jszej ierze w ypasem  i h a n d le m  tychże. K u­
pują  oni z dalszych  okolic i są s iedn ich  powiatów  n a  ta rg  do W in n ik  zwrócone sztuki 
chudo lub p rz y g ła d z o n e  cokolwiek, te  d o k a rm ia ją  i ja k o  t łu s te  zupe łn ie  na  tych sa ­
m ych  ta rg a ch  sp rzeda ją  kupcom lw ow skim  a jeszcze więcej na  eksport do W iedn ia  
i P rus.

N iek tórzy  i to dość liczn ie  za jm ują  się r z e ź u ic tw e m  i w ykarm ione  sztuki biją 
sam i i w s tan ie  św ieżym  sp rzeda ją  mięso, s ło n in ę  i inne  p rze tw ory  mięsne.

IV. D r ó b .  Pod w zględem  hodowli drobiu  rzecz p rze d s taw ia  się podobnie  j a k  
w poprzedn im  okręgu.

V. C h ó w  k o n i .  S tacya ogierów rządow ych  w W in n ik a c h  w znacznej m ierze  
p rz y c zy n ia  się do podniesien ia  chow u Roni. W y b i tn ą  p racą  w tym  k ie ru n k u  odznaczają
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się W inuik i,  W inn iczk i ,  U n te rb e rg e n  i Podbereżce. W  in n y c h  g m in a c h  znachodzą się 
tylko po jedynczy gospodarze  trudn iący  się chow em  koni.

VI. P  s z c z e 1 u i c t w o. W większej ilości w w schodniej  s tron ie  tego okręgu 
u p raw a  hreczek  i biizkość leśnych  zrębów um ożliw ia  p rowadzenie  pszczelu ic tw a 
w szerszych rozm iarach  jednak  zawsze jeszcze nie wielkich-

Okręg II. podmiejski południowo-zachodni.

O kręg  ten  g ran iczy  od po łudn ia  ze S kuiłów kiem , od po łudniow ego zachodu 
z Basiów ką, od zachodu z Z irnną-w odą. Część po łudn iow a  tego okręgu posiada glebę 
g l inkę  z im nie jszą  o .słabej p rzepuszczalności ,  część zachodnia  glinkę o ś rednie j p rz e ­
puszczalności.

W  tym  okręgu  z produkcyi ro lnej na jg łów n ie jszym  dzia łem  da jącym  g łó w n y
dochód s ą :  1) zboża ;  2) ro ś l iny  okopow e; o) pasze.

W arzyw , roś l in  p rzem ysłow ych, produktów sadow niczych , le śn y ch  nie, m l  tu
zupe łn ie  albo bardzo m ało  tak dalece, że n ie m ożna je  b rać  w rachubę .

Z b o ż a  Ze zbóż up raw ia ją  w łośc ian ie  najw ięcej żyta, owsa, pszenicy, j ę c z m ie ­
n ia  ; k reczk i,  g rochu  b ardzo  mało.

C h a ra k te ry s ty cz n ą  okolicznością większej połowy po łudn iow o-w schodn iego  
okręgu j e s t  to, iż s ie jbę w iosenną  rozpoczynają  włościanie o 2 tygodn ie  później ja k  
w poprzednim , co pochodzi stąd, że g ru n ta  bliżej L w ow a położone są tak  z im ne i m o ­
kre, iż tak d ług iego  czasu potrzebują,  by s ta ły  sie/.możliwymi do upraw y w iosennej.

O k o p o w e .  Ta część pow iatu  ro ś l in  okopowych upraw ia  bardzo wiele. K a r  
toflu m łode  dowozi do m ias ta ,  pon iew aż  je d n ak  z powodu spóźnionej pory sadzenia ,
p ro d u k u je  je  później, p rze to  i po niższych już cenach  je sp ien ięża .  Nie m niej wielu 
u p raw ia  buraki, g łów n ie  n a  ka rm ę  dla bydła ,  k tóre  tu dla produkcyi n ab ia łu  u t r z y ­
m u je .  R zepy  śc ie rn ian k i  up raw ia ją  najw ięcej g m in y  najbliżej L w ow a położone jak  
S ygn iów ka ,  Z im naw oda,  Z im now ódka itd.

P a s z e .  P od  w zględem  produkcy i pasz m a się rzecz podobnie j a k  w p o p rz e ­
d n im  okręgu. T a  tylko zachodzi różnica, że tu  łąki są gorsze, mokre i kw aśne  ja k ­
kolwiek n ie  to rfias te*  P asz  sz tu cz n y ch  up raw ia ją  w łośc ian ie  dużo, zw łaszcza  koniczyny 
i ta  tu m a zawsze wysoką cenę, j e d n a k  włościanie praw ie  je j  nie zbyw ają  lecz na 
w ła s n ą  po trzebę zużytkowują . Tu znow u w łośe ian ie  n iezm iern ie  w ie le  naw ozu z m iasta  
L w ow a n a  swe pole wywożą, a  odznacza ją  się zapobieg liw ością  pod tym  w zględom  
g łów n ie  koloniści n iem ieccy.

B) Priulukeya zwierzęca oltręgu i i  I-go poludniowo-zachort niego 
podmiejskiego.

Nie m niej ja k  poprzedn ich  dw óch okręgów g łów ną  produkcyę s tan o w i mleko, 
k tó re  w s tan ie  św ieżym  n a tu r a ln y m  w łośc ian ie  do L w o w a  dostarczają .  To też tu .go­
sp o d a rs tw a  więcej już  w tym  k ie ru n k u  są sk ierow ane i d la tego  to w tym okręgu głó- 
w nem  źród łem  dochodu dla w łośc ian  jest nab ia ł ,  j a k k o lw ie k  i tutaj chów by d ła  
w śc is łem  s ło w a  tego  znaczeniu  ogólnie m iejsca n ie  ma, jednakow oż znachodzą  się 
w łośc ian ie  po jedynczy  a zwłaszcza koloniści n iem ieccy, k tórzy  chow em  bydła się za j­
m ują  a m nie j  więcej wszyscy m ieszkańcy  tego okręgu s ta ra ją  się p rzy n a jm n ie j  o n a ­
byw an ie  n a  ta rg a c h  więcej rasow ych  krów. K row y te u trzy m u ją  dobrze p fzew ażn ie  n a  
u t r z y m a n iu  s ta jennem .

C h ó w  k o n i .  O k rę g  ten  odznacza  się od in n y c h  w yb itn ie  chowom koni. 
W s ie  S ygn iów ka,  Z im naw oda,  Z im now ódka, R udno, Białohorszcze bardzo wmie koni 
do a s e n te ru n k u  w ojskowego dostarczają , j a k  nie mniej hand la rzom  po trzebującym  
koni do lepszych  zaprzęgów

C h ó w  ś w i ń  ma tu o tyle tylko miejsce, o ile w łościanie n a  w łasny  użytek 
potrzebują.

C h ó w  d r o b i u  jak  w poprzednich  okręgach.
P s z c z e l n i c t w o  jeszcze m niej ja k  w poprzedn ich  dwóch okręgach  je s t  

rozw in ię te ,  gdyż  okolica ta  już  zupe łn ie  w m iododa jne  rośliny  nie obfituje.



Okręg M -ty północno-zachodni.

O kręg  ten  gnuiiefty n a  północ z Brzucłiowiefcmi, Ra zachód z D oinażyrem .
P od  w zg lędem  obszaru  j e s t  on  na jm n ie jszy  _,e w. ystk ieh  cz te rech  okręgów, 

gdyż  blizkość są s iedn ich  pow ia tów  żółkiewskiego i g ródeck iego  ogran icza  go za ledw ie 
n a  k ilka  g m i n  podm iejsk ich .  Pod  w zględem  d o b re ’ : „u włościan  rów n ież  część ta  po­
w iatu  najn iże j stoi, gdyż g leba  p iaszczysta  m iejscam i o p iasku lo tnym  n ie zm ie rn ie  
liche  daje  z produkcyi rolnej dochody. W obec tego w łośc ian ie  g łó w n y  nac isk  k ładą 
n a  produkcyę nab ia łu .

P r o d u k c y a  r o l n a .  Z  produkcyi rolnej n a jw ażn ie jszą  je s t  p rodukcya  żyta 
i owsa, in n y c h  rodza i  choć bardzo  m ało  lub wcale n ie uprawiają.

O k o p o w e .  Z okopowych up raw ia ją  tu  w łośc ian ie  ty lko  kartofle . Buraków  
bardzo  m ało  i to tylko w ogrodach . Kartofle jes ion ią  zbyw ają  n a  ta rg a c h  lw ow sk ich .

P a s z e .  P rócz łąk  n a tu ra ln y c h  i to bardzo l ichych, m okrych , lo r lias tych , 
in n y c h  sz tu cz n y ch  pasz tu n ie  ma. To też ten  okręg  an i  siana, ani s łom y  do L w o w a  
n ie  wywozi. O kręg  ten  odznacza się także znaczną  p rze s trzen ią  pas tw isk ,  są to je d n a k  
pas tw iska  bardzo  l iche  a bydło n a  n ie m  la tem  u trzy m y w an e  m usi być d o k a rm ia n e  
w s ta jn i ,  gdyż  n a  tej paszy bez karm ien ia  z ręki n ie  m ogłoby is tn ieć .  Mimo tej j e ­
d n ak  pom ocniczej paszy in w en ta rz  p rzew ażn ie  je s t  źle u trzym any .

P r o d u k c y a  l e ś n a .  O kręg  ton  wiele dosta rcza  owoców le śnych  m iastu ,  g łó ­
w nie  poziomek i m alin ,  ja k ie  to w sąs iedn ich  i okolicznych lasach  włościanie zbierają .

B) Produkcya zwierzęca okręgu IY. północno-wschodniego.

Prócz p rodukcy i nab ia łu ,  jaki w łośc ian ie  w s tan ie  n a tu ra ln y m  we Lw ow ie 
spieniężają , inne j produkcyi w ybitne j n ie  ma. Bydło  źle u trzym ane ,  jakko lw iek  każdy 
z w łośc ian  s ta ra  się o m ożliwie najw iększą  tego liczbę, w sku tek  tego jak n ie  mniej 
w sku tek  złej,  p iaszczystej g leby  ilość paszy  je s t  zawsze n iew ys ta rcza jącą .

O h o w e m  ś w i ń  w łościanie tu za jm ują  się mało, p rzew ażn ie  u trzy m u ją  lub 
w y k arm ia ją  te tylko n a  w łasną  potrzebę.

P s z ć z e l n i c t w o .  Pasiek w - ty m  okręgu  n ie  m a  praw ie  zupełnie .

Okręg pozamiejski.

O kręg  ten g ran iczy  od s t rony  w schodniej z pow ia tem  prze iuyś lańśk im , od po 
łudniow ej z jaw o ro w sk im , od zachodniej z g ródeck im  a od północy z żó łk iew skim . 
P rzedew szystk icm  tu zaznaczyć muszę, że do tego okręgu  zaliczam  te gm iny ,  na  k tóre  
w pływ  sto łecznego m ia s ta  ani pod w zględom  hand low ym , an i  pod w zg lędem  ro ln iczym  
n ie  m a  ju ż  żadnego znaczenia.  P on iew aż  tak  pod j e d n y m  jak  i pod d rug im  w zg lędem  
okręg  pozam ie jsk i  od siebie się nm  różni,  przeto ogólnie o n im  mówić będę, b iorąc  na  
uw agę  gm iny ,  lub miejscowości, k tóre  tw o rzą  wyjątek  i odznaczają  się jakąś  w yb itną  
p rodukcya  lub  dążeniem  do nie j.  N a jg łó w n ie jszą  produkcya będącą  podstaw ą bytu  c a ­
łego  okręgu  je s t  p rodukcya  zboża. Z rodzai zbóż okręg na jw ięcejcprodukuje  ży ta  a n a j ­
m niej g rochu  i h reczk i.  W  n ie k tó ry ch  okolicach, zw łaszcza w stronie wschodniej pół­
nocnej p rodukcya  pszenicy  przew aża nad  produkcya żyta. Pod względem  s ta rannośc i  
w doborze nas ion  i up raw y  roli odznacza się s t r o n a  w schodn ia  i pó łnocno-w schodn ia  
pow iatu  a z tych  gm iny ,  Barszczowice, P ikułowice , P ru sy ,  Jaryczów , Czyszki, C z y ­
żyków, Gaje, P od lisk i ,  Reruenów, Kukizów i wiefe innych , w s tron ie  południowej i po ­
łudn io w o -za ch o d n ie j  w szys tk ie  (kolonie niem ieckie)  dalej S iem ianów ka, Tołszczów, 
O strów , P odsadki,  N aw arya ,  Bródki i t. d. S łow em  m oznaby  powiedzieć, że u p r a w a  
roli p rzew ażn ie  je s t  s ta r a n n ą  z w yją tk iem  okolicy piaszczystej pó łnocnej powiatu i czę­
ści m ałe j  po łudniow ej a m ianow icie  w okolicy, Ż ubrzy  i Sołonki,  gdzie w łośc ian ie  g o ­
rzej role upraw ia ją .

P r o d u k c y a  p a s z .  O k rę g  pozam ie jsk i  posiada łąk  n a tu ra ln y c h  w ś redn ie j  
ilości,  o tyle  je d n a k ,  że te n a  w łasn ą  w ys ta rcza łyby  potrzebę. Grdy je d n a k  w łośc ian ie  
z n a c z n ą  ilość z w yprodukow anej paszy sp ien ięża ją  we Lw owie,  p rze to  p rodukcya  nie 
p o k ryw a potrzeb i w łościanie w  znacznej ilości w yna jm u ją  sianożęcia  w bardziej jeszcze



od L w o w a  oddalonych  miejscowościach przeważnie w są s iedn ich  pow iatach , p łacąc 20  
do 27 zł. za m ó rg  rocznej dzierżawy. Prócz tego o s ta tn im i czasy w zm o g ła  się b a rdzo  
p rodukcya pasz sz tucznych  g łów n ie  koniczyny a n as tęp n ie  m ieszanek . P róbow ałem  
skłonić w łośc ian  do u p raw y  końskiego zebu n a  karm ę jes ienną  i zimową, udzie la łem  
nas ien ie  końsk iego  zebu bezp ła tn ie ,  mimo to jednak ,  p róba  bardzo  s łabe w y d a ła  r e ­
zultaty . T ak  samo rzecz się m a  z luceruą.  Koło łąk  włościanie zaczynają  już chodzić  
troskliw ie j,  o ile możności osuszają je row am i a niektórzy naw e t  poczynają sz tucznym i 
naw ozam i nawozić. Tych  je d n a k  jeszcze bardzo jest  m a ło .

P r o d u k c y a  r o ś l i n  o k o p o w y c h .  Tych cały okręg  pozam iejski wiele bardzo 
upraw ia .  Z okopowych najwięcej kartofli w n a j rozm ai tszych  odm ianach ,  sadząc je  n a j ­
częściej jako przed plon n a  świeżym naw ozie pod pszenicę za p ług iem  albo za ryskalem . 
Kartofle w yprodukow ane w łośc ian ie  w małej s tosunkowo ilości sp ien iężają  we Lwowie, 
p rzeważnie  skarm ia ją  w łasn y m  in w e n t ^ z e i b ,  głów nie karm iąc n iem i św inie  lub  da jąc  
do podoju krowom . N iek tórzy  z w ło śc ian  bogatszych  p rodukujących  więcej kartofli, 
s ta w ia ją  n a  opas 2 lub 8 sz tuk  byd ła  rogatego i te n a  han d e l  w ykarm ia ją .  P ro d u k cy a  
buraków  w okręgu pozam ie jsk im  nie j e s t  wszędzie jednakow ą, w glebach lepszej ja ­
kości i w koloniach niem ieckich  większa, w gorszych  glebach m ała .  Buraki sadzą w ło ­
ścianie p rzew ażn ie  sadzonkam i na  rozsadn ikach  w yprodukow anem i,  rzadko kiedy z ia r­
nem , a sadzą je  sadzonkam i dla un ikn ięcia  p lewien ia .  R zepę  s iew ają p rzew ażn ie  n i e ­
mieccy koloniści a  zwłaszcza w powiecie szczerzeckim.

P r o d u k c y a  r o ś l i n  p r z e m y s ł o w y c h .  P ro d u k c y a  ro ś l in  p rzem ysłow ych  
w okręgu pozam ie jsk im  je s t  znaczną  a naw e t  w n iek tó rych  m ie jscow ościach w ybitną .  
W łośc ian ie  wszędzie up raw ia ją  konopie a z p rzędziw a tych zimową porą  w y ra b ia ją  
tkacze miejscowi, k tó rych  p raw ie  w każdej wsi j e s t  po k ilku ,  p łó tno  n a  użytek p r o ­
ducentów  m ie jscow ych i n a  sprzedaż. W ielu w łośc ian  upraw ia  len  a jako  je d e n  z n a j ­
g łów nie jszych  p roduktów  uw aża  go g m in a  Podbereźce, Czyszki i wiele g m in  pow ia tu  
szczerzeckiego. W  O strow ie  pod  Szczercem  u p ra w ia  p aru  w łośc ian  chm iel z dobrym  
rezu l ta tem . K m inek  w znacznych  ilościach zb iera ją  po łąkach  i ten  n a  ta rg a c h  okoli­
cznych  sp ieniężają.

P r o d u k c y a  s a d o w n i c z a .  W  wielu g m in a ch  okręgu  pozam iejskiego drzew 
owocowych s ta rszych  p raw ie  n ie  ma. W  in n y c h  .są pojedyńcze sady ale ga tunk i  owo­
ców w  n ich  liche i daw ne odm iany .  O becnie zam iłow anie  sa d o w n ic tw a  wszędzie budzi 
sie g łów n ie  w  okolicy N aw aryi,  W in n ik  i Zaszkowa. W  k ilku  m ie jscow ościach  poza­
m iejskich ,  jak w Zuehorzycach ,  Z u ra w n ik ae h ,  Zarudźeach ,  Czy.szkach, Basiówce, H odo- 
‘więy, są sady daw nie jsze  o sz lache tnych  owocach i o rzechach  w łosk ich  O ry g in a ln e ra  
zjawiskiem  je s t  to, że m ieszkańcy  JaryCzowa należący do pasu pozamiejskiego, jakko l­
w iek w sw ych  w łasnych  o g rodach  ani jednego  drzew a owocowego nie posiadają,  
wszyscy są z zawodu sadow nikam i i skoro tylko d rzew a  owocowe zakw itną ,  rozchodzą 
się po powiecie i daleko poza g ran ice  tegoż i w ydzierżaw ia ją  celem  h a n d lu  g łów nie  
sady dw orsk ie  a często w łościańskie, i w w ielkich ilościach je s ie n ią  dowożą owoce do 
Lw ow a. Zinnfezaś t ru d n ią  się dom ow ym  przem ysłem  g łów nie  szewstwem .

P r o d u k c y a  w a r z y w n i c z a .  W arzyw  upraw ia ją  tu włościanie dużo, n a j ­
więcej je d n ak  kapus ty  g łow iaste j.  Znaczn ie jszą  p rodukcya  tejże odznaczają się g m in y  
s tro n y  północno - wschodniej i po łudniow o-w schodnie j pow iatu .  S z lache tn ie jszych  wa 
rzyw  j a k  karafiołów, kardów , szparagów  itp. gm in y  pozamiejskie n ie  up raw ia ją  zu p e ł­
nie. W  szczerzeckim  k w itn ie  u p ra w a  cebuli. M archew , pie truszkę, b u rak i  ćw ikłowe, 
słow em  ja rzyny  zwykłe u p ra w ia  każda  n ie m a l  g m in a  w większych ilościach w pobliżu 
m a łych  m iasteczek, gdzie  m ie jscow a in te l ig en cy a  i żydzi są g łów nym i odbiorcami.

P r o d u k c y a  l e ś n a .  M ieszkańcy g m in  pozam ie jsk ich  z p roduk tów  le śn y ch  
dos ta rcza ją  w znacznych  ilościach n a  rynek  lwowski tylko m a liny  i grzyby , prócz tego 
drzewo w w iązankach , m io t ły  i m eeh . P o d  ty m  w zględem  odznaczają  się gm iny  po łu ­
dniowe powiatu.

P r o d u k c y a  z w i e r z ę c a  p o z a m i e j s k a .  G łów ną produkcya  zwierzęcą po ­
zam ie jską  j e s t  chów świń. N iem al każdy w łośc ian in  rocznie 8 lub  4 sztuki w ce lach  
h a n d lo w y c h  w ykarm ia  a dochód uzyskany  z góry w k łada  w budże t n a  pokrycie  po­
datków  rządow ych  i p o trze b  g m in n y c h .  M niejsza część w łośc ian  t r z y m a  lochy  ro zp ło ­
dowe i pro«ięta 8-mio tygodniow e, które po bardzo  zm iennych  cenach  spienięża. N iektóre 
g m in y  j a k  Sołonka  m a ła  i So łonka  w ie lka  n a  ta rg a c h  in n y c h  powiatów  skupują  b a r ­
dzo chude sz tuk i n ie rogacizny  po niskich  ęenach, te la te m  u trzym ują  tylko na pastwi 
sku, o tyle  je  karm iąc ,  by żyły, a w je s ien i  n a  wypas po cenach  stosunkowo wysokich 
spieniężają . W łaściciele  sk lepików w iejsk ich  często mylnie zw anych  kółek ro lniczych



biją  ka rm ione  sztuki n ie rogacizny  n a  miejscowy zbyt.  S w iń  tak ich  w większych g m i ­
nach 2 sztuki n a  tydzień  w  dnie wolne od postu mięsem lub p rze róbkam i z tegoż 
sprzedaje.

C h ó w  b y d ł a .  W ścisłem słow a tego  znaczen iu  chow u by d ła  racyonaln ie  
p row adzonego  w pasie pozam iejskim  n ie  ma. Z na jdu ją  się w p ra w d z ie  tu i ówdzie n ie ­
którzy w łośc ian ie ,  k tórzy  s ta ra ją  się lepiej u trzym yw ać  sw e bydło i dążą do możliwie 
największej tegoż liczby ale k ierunku do u trzy m an ia  jak ie jś  w yb itne j  rasy  n ie  ma 
nigdzie. P rz ew aż n ie  bydło  jest  l iche i źie u trzym yw ane .  Najlepiej je szcze stosunkowo 
w wschodniej i zachodniej części pow iatu  oraz w e w szys tk ich  koloniach n iem ieck ich .

N ab ia ł  w pasie pozam ie jsk im  spieniężają w łościanie w p rze róbkach  se ra  i m a ­
s ła  a n iek tó rzy  z nich  w dnie ta rgow e dosta rcza ją  do m ias ta  śm ie tanę .

C h ó w  k o n i .  w y b i tn e m  dążeniem  do produkcyi lepszych koni odznaczają  
się w szystk ie  kolonie niem ieckie .  Prócz tych  gm iny  Podbereźce,  Czyszki, Białoliorszcze, 
Basiówka, Ilodow ice, Mostki. Bliskość stacyi ogierów rządow ych  na  podniesien ie  chow u 
koni bardzo w pływ a,  to też m iejscowość i okolice te jże ,  gdzie rok rocznie w porze 
w iosennej zna jdu je  się s taeya  ogierów, pod względem hodow li koni w yb itn ie  w y­
różnia ją .  Tu zaznaczyć muszę że wielu w łośc ian  zw łaszcza m ieszkających dalej od 
s tacy i  ogierów s ta ra  się pokryw ać  klacze og ieram i chłopskim i l ichym i,  k tórych  nie 
b rak  po w siach, w7 p rzekonan iu ,  że do ich d robnych  klaczy większe rządowe ogiery 
są n ieodpowiednie .

C h ó w  d r o b i u .  W pasie pozam ie jsk im  chów drobiu a zw łaszcza gęsi j e s t  
znaczny . Te włościanie t r zy m a ją  ze względu na  pierze i n a  m a ły  koszt u t rzy m an ia  
pas tw iskow ego la tem , gdyż pod jes ień  w ysprzeda ją  je ,  pozostawiając sbbie tylko roz­
p łodniki n a  rok n as tępny .  Gęsi te zwykle kupu ją  h a n d la rz e  n a  ekspo rt  zag ran iczn y ,  
znacznie m nie jszą  część sp rzedają  na  ta rg a c h  lw ow skich .

Z naczną  jest tu  także  prodnkeya kaczek ale to ty lko  na  zbyt m iejscowy.
K u r  w łościanie w szędzie wiele trzym ają  ale nie dba ją  tak jak w ok ręgu  pod­

m ie jsk im  o p rodukcyę  w czesnych  kurczą t .  K ury  t rzy m a ją  g łów n ie  ze w zględu  n a  p ro ­
dukcyę jaj, ja k ich  o g rom ną  ilość sp rzeda ją  h a n d la rz o m  żydowskim, k tórzy  w tym  celu 
po wsiach jeżdżą. D ochód  os iągn ię ty  ze sprzedaży jaj j e s t  przez  gospodyn ie  w iejskie 
zaw sze w stawiony w budżet na  opędzenie dom ow ych  wydatków  jak, św ia tło ,  om asta ,  
sol i t p.

P s z c z e l n i c t w o .  W  ca łym  okręgu pozam ie jsk im  n iem al  w każdej wsi 
spotkać się m ożna  z j e d n ą  lub parom a pas iekam i Najwięcej jes t  ich w s tron ie  półno 
cno -w schodn ie j  powiatu. Tu m ożna zna leść  gospodarzy  w łośc iańskich ,  k tórzy  do 200 
poi posiadają. Ule są wszędzie system u ram kow ego, rzadko gdzie  m ożna  się już  spotkać 
z barc iam i.  Właściciele w iększych  pasiek w t e n  sposób z n ic h  uży tku ją ,  iż miód 
w czasie pożytku zapomocą miodarki w ypom pow ują  i n ie m arnu jąc  czasu, patokę .czy­
stą  sprzedają .


